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— ' ;a  L ik w id a c y jn a  w  K ró lestw ie  P olskiem , podaje
do w is. iż w ynagrodzenia likw idacyjne: w ilości rs.
4 ,io o  k, i 5, p rzypadające  n a  m ocy rozporządzen ia  Komisji 
z dnia  15 (27) L is to p ad a  r. b., W ładysław ow i Dziem bow­
skiem u, właścicielowi dóbr G oranin, położonych w G uber­
n ji W arszaw kiej, Pow iecie K onińskim , Gm inie Sław osza - 
r e k  w ysłać" zostało  do K assy P tu  K aliskiego, celem wy­
p ła ty  kom u n a leży ;— w ilości rs . 5,465 kop. 10, p rzy p a­
dające  na  mocy rozporządzen ia  Kom isji z dn ia  15 (27) L i ­
sto p ad a  r. b., Kazim ierzowi Szwejcer, właścicielowi dóbr 
Św iny, położonych w G uberąji W arszaw skiej, Pcie R aw ­
skim , Gminie Iftugie , w ysłane zostało  do K assy P tu  W a r ­
szawskiego, celem w ypłaty kom u na leży ;—w ilości rs . 14,281 
kop. 8 0 , p rzypadające  na  mocy rozporządzen ia  Kom isji z d. 
15 (27) L is to p ad a  r. b., A ntoniem u Kosińskiem u, w łaści­
cielowi dóbr W istka-Szlachecka, położonych w G ubernji 
W arszaw sk ie j, Pow iecie W łocław skim , Gm inie D obiegnie­
wo, w ysłane  zosta ło  do K assy Pow iatu  W arszaw skiego, 
celem  w ypłaty kom u na leży ;—w ilości rs. 7,641 kop. 41, 
p rzy p ad a jące  na mocy rozporządzen ia  Kom isji z dnia 15 
(27) L is to p ad a  r. b., G rzegorzowi Stiagow , właścicielowi 
d ó b r T arnow ska-W ola, położonych w G ubernji W arszaw ­
sk ie j, Powiecie R aw skim , Gm inie Budzieszewice, wysłane 
zosta ło  do Kassy P tu  W arszaw skiego, celem w ypłaty  k o ­
m u należy ; — w ilości rs. 1,695 kop. 50, p rzypadające  na 
mocy rozporządzenia Komisji z dn ia  15 (27) L is to p ad a  r. b., 
K onstan tem u  K rólikow skiem u i Sukcesorom  S tefana L a ­
skow skiego, właścicielom  dóbr B abin  B., położonych w G u­
bern ji L ubelsk ie j, Pow iecie L ubelskim , Gminie B ełżyce, 
w ysłane zostało  do K assy P tu  Lubelskiego, celem  w ypłaty 
kom u n a leży ;— w ilości rs. 1,548 k. 67, p rzypadające  na 
m ocy rozporządzenia Kom isji z dn ia  15 (27) L is to p ad a  r. b., 
K onstan tem u K rólikow skiem u, właścicielowi dóbr B abin  */,, 
położonych w G ubernji L ubelsk ie j, Pow iecie L ubelskim , 
Gm inie Bełżyce, w ysłane zostało  do K assy P tu  L u b e l­
skiego, celem  w ypłaty kom u należy; — w ilości rs. 4,702 
kop. 49, przypadające  n a  mocy rozporządzen ia  Kom isji z d. 
15 (27) L is to p ad a  r. b., Karolowi T yzler, właścicielowi dóbr 
K ozerki, położonych w G ubernji W arszaw skiej, Pow iecie 
W arszaw skim , Gm inie W ólka-G rodziska, w ysłane zostało  
do K assy P ow iatu  W arszaw skiego, celem  w ypłaty  kom u 
n a le ży ;—w ilości rs. 5,673 kop. 57, p rzypadające  n a  mocy 
ro zporządzen ia  Kom isji z dn ia  15 (27) L is to p ad a  r. b., n ie ­
letn iem u  Józefow i Z ielińskiem u, w łaścicielowi d ó b r L ąży ó , 
położonych w G ubernji P łock ie j, Pow iecie L ipnow skim , Gmi­
n ie  Obrowo, w ysłane zostało  do K assy Pow iatu  Płockiego, 
celem  w ypłaty kom u należy; — w ilości rs. 2 ,6 4 1  kop. 7, 
p rzypadające  na mocy rozporządzen ia  Kom isji z dn ia  15 
(27) L is to p ad a  r. b., Adam owi S zubert, w łaścicielowi dóbr 
Ostrów , położonych w G ubernji W arszaw skiej, Pcie Ł ęczy­
ckim , Gm inie Drzewce, wysłane zostało  do K assy Pow iatu  
W arszaw skiego, celem w ypłaty  kom u n a leży ;— w ilości rs. 
5,233 kop. 91, p rzypadające  na  mocy rozporządzen ia  K o­
m isji z dn ia  15 (27) L is to p a d a  r. b ., M arkowskim  i T e re ­
sie Ż abinie, w łaścicielom  dóbr Kalinowo, położonych w G u­
b ern ji Augustow skiej, Pow iecie Łom żyńskim , Gminie D ro z­
dowo, w ysłane zostało  do K assy Pow iatu  Łom żyńskiego, 
celem  w ypłaty  kom u należy; — w ilości rs . 1,941 kop. 86, 
p rzy p ad a jące  na  mocy rozporządzen ia  Kom isji z dn ia  15 
(27) L is to p ad a  r. b., A lesandrow i Czaplickiem u, w łaścicie­
lowi dóbr C zaplice-B ąki, położonych w G ubernji P łockiej, 
Pow iecie Przasnyskim , Gminie K rzynow łoga-M ała, wysłane 
zosta ło  do K assy Pow iatu  Płockiego, celem  w ypła ty  kom u 
na leży ; — w ilości rs . 7,763 k. 93, p rzypadające  n a  mocy 
ro zporządzen ia  K om isji z d. 15 (27) L istopada  r. b., W in ­
centemu Dobieckiemu, właścicielowi dóbr Miechowice, po­

łożonych w G ubernji W arszaw skiej, Powiecie W arszaw skim , 
Gm inie D ańków, w ysłane zostało  do K assy Pow iatu  W a r ­
szawskiego, celem  w ypłaty  kom u n a leży ;—w ilości rs . 2,354 
k. 44, przypadając*  na  mocy rozporządzen ia  Kom isji z d. 15 
(27) L is to p ad a  r. b., Józefow i C elińskiem u, w łaścicielowi 
d ó b r Skarbow a-W ieś, położonych w G ubern ji W arszaw skiej, 
Pow iecie Raw skim , Gm inie L u ban ia , w ysłane zostało  do 
K assy  Pow iatu  W arszaw skiego, celem  w ypłaty kom u nale- 
ż y ;—w ilości rs. 6,310 kop. 95, przypadające na  mocy ro z ­
porządzen ia  K om isji z dnia 15 (27) L is to p ad a  r .  b., J u -  
ljanowi R ostkow skiem u, właścicielowi dóbr T rzebiatów , po ­
łożonych w G ubernji R adom skiej, Pow iecie Opoczyńskim, 
Gm inie Zajączków, w ysłane zostało  do K assy Pow iatu R a ­
dom skiego, celem  w ypłaty kom u na leży ;— w ilości rs. 197, 
przypadające  n a  mocy rozporządzen ia  K om isji z dn ia  15 
(27) L is to p ad a  r. b., K arolow i G rycm acher, właścicielowi 
dóbr Czołówek, położonych w G ubernji W arszaw skiej, P o ­
wiecie W łocław skim , Gm inie Pio trków , w ysłane zostało  do 
K assy P tu  W arszaw skiego, celem  w ypłaty  kom u nąleży.

(Dz: W ar:).
— W  ro zka z ie  Ober P o lic m a js tra  do P o lic ji w yko n a w -  

c ze j  w ydanym  zamieszczono: D ostrzegłszy, że w czasie z i­
my, Stróże dom owi i placowi, w yrąbują n ieostrożn ie  lód  n a  
m ostkach, pokryw ających rynsztoki na  ulicach, przez co 
m ostki ulegają przedwcześnie zdezelowaniu, a  nad to  podno­
sząc też  m ostki d la  oczyszczania rynsztoków , przykryw ają 
je  następnie  ta k  niedbale, że n iek tó re  deski wystają i n ie -  
ty lko  u tru d n ia ją  przez to  przejazd pow ozów , lecz s ta ją  się 
często przyczyną uszkodzenia takow ych . W  ponowieniu z a ­
tem  rozporządzenia przez rozkaz do policji w roku  1865  
za  n r  343 wydanego, polecono policjj wykonawczej dopilno­
wanie, aby podobne obchodzenie się stróżów  z m ostkam i 
nadal m iejsca nie m iało. (Gaz. Polic.)

— Przez dodatkowy Najwyższy rozkaz, z dnia 5go 
Września, p. o. Koniuszego Dworu Cesarskiego, Pre­
zes Kantoru Stajennego Dworskiego, Jenerał-Adju- 
tant Xiążę Baratyński 2gi, zaliczony został do pułku 
kawalergardów, z zachowaniem dotychczasowych obo­
wiązków i godności Jenerał-Adjutanta. (Dz: W.)

— W rozkazie Ministra wojny, z dnia 4go Listo­
pada, ogłoszono, że z Najwyższego Jego Cesarskiej 
Mości polecenia, nadkomplet w wojsku, jaki powstać 
może za przydzieleniem do armji zaciągowych z Kró­
lestwa Polskiego, ma być usunięty przez uwolnienie 
na czasowy urlop żołnierzy, którzy wysłużyli zakre­
ślone termina. (Dz: W.)

— Przyjechali do Warszawy: Jenerał-Majorowie: 
Menzenkampf z Białego-Stoku, Maksimowicz z miasta 
Suwałk; Rzeczywiści Radcy StaDu: Burmejster z Pe­
tersburga, Jurkiewicz z Włocławka; Koniuszy Dworu 
J. C. M. Hr. Sirogonow, z zagranicy.

— Dnia jutrzejszego, w kościele Przemienienia 
Pańskiego, o godzinie lOtej z rana, odprawione zo ­
staną Msze Święte, za spokój duszy ś. p. Franciszka 
Servais. (19,248.)

— Jan Jarnuszkiewicz,]). Kontroler Powiatowy 0 -  
kręgu Sieradzkiego, przeżywszy lat 60, w dniu 28 L i­
stopada, po jednodniowej chorobie, zakończył swój
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pracowity a ciężki żywot. Pogrążona w smutku S yn o­
wicą, wdzięczna za doznaną od zm arłego prawdziwie 
ojcowską troskliwość i opiekę, zaprasza Krewnych, 
Przyjaciół i Kolegów ś. p. Jana , na Nabożeństwo ża­
łobne, w dniu 5tym b. m. o godzinie H ej z rana, 
w kościele parafjalnym Przem ienienia Pańskiego, przy 
ulicy Miodowej, odbyć się m ające.— Julja z Jarnusz­
kiewiczów D. (19,247).

— Kom itet T ow arzystw a Zachęty Sztuk Pięknych  
w  K rólestw ie Polskiem, podaje do wiadomości Panów  
Artystów i Członków Towarzystwa, że ostatni tego­
roczny zakup dzieł sztuki i losowanie ich między 
Członków, nastąpi w drugiej połowie b. m. Grudnia. 
Wzywa zatem  PP. Członków Rzeczywistych, k tó ­
rzy dotąd składki nie wnieśli, jako też z lat po­
przednich w opłacie zalegających, aby z takową po­
śpieszyć zechcieli; niemniej uprasza Panów C złon­
ków Korrespondentów, aby do połowy Grudnia, tak 
lis tę  nabywców biletów, jako też pieniądze za takowe 
zebrane, wraz z niesprzedanemi biletami, do Towa- 
stw a nadesłać raczyli, gdyż tylko opłacone numera  
do losowania należeć będą.— Za Vice-Prezesa Towa­
rzystwa, Józef Simmler. Sekretarz, Vidal. (D. W.)

— Z  K alisza .— W dniu 21 Listopada r.b., w koście­
le  parafjalnym Śgo M i k o ł a j a , pobłogosławiony został 
związek m ałżeński, pomiędzy P. Janem  Grzankow- 
skim , Expedy torem Poczty z miasta Makowa, a Panną 
W andą Sadowską, Córką Naczelnika Urzędu Poczto­
wego w Kaliszu, Kajetana, iM arjanny z Szystowskich, 
przez Xiędza BrunonaSynorackiego, przyjaciela do- 
m uRodziców, który stosowną przemową wskazał N o­
wożeńcom wzajemne względem siebie obowiązki. N a­
stępnie całe grono weselne, złożone z samych Urzę­
dników Pocztowych i Telegraficznych, podejmowane 
było w domu Rodziców Panny Młodej.

— W dniu wczorajszym, na ogólnem zebraniu 
Członków Towarzystwa Resursy Obywatelskiej, K o­
m itet Towarzystwa złożył sprawozdanie z czynności, 
przez czas urzędowania swego dokonanych. Towarzy­
stwo po wysłuchaniu rzeczonego sprawozdania, oce­
niając zasługi i pracę mozolną Komitetu, oświadczy­
ło  mu żywe podziękowanie, i takowe do protokółu
wpisać poleciło.

— Od Redakcji „Zorzy", pisma Niedzielnego dla 
ludu miejskiego i wiejskiego. W r. 1867 „Zorza" przy 
zm ianie winiety i użyciu, w miarę potrzeby, drzewo­
rytów, wychodzić będzie pod tem i samemi warunka- 
mi jak dotąd. Prócz dalszego rozwijania uprzystę­
pnianych Nauk przyrodzonych, a głównie wiadomości 
i dorad tyczących się Gospodarstwa, Rzemiosł, P rze­
m ysłu i Zdrowia, przeplatanych Powiastkam i, kró- 
tkiem i poezjami, ciekawościami z podróży, ważniej- 
szem i nowinami i zagadkami, Redakcja dla łączenia  
pożytku z rozrywką, umieszczać będzie, w każdym  
numerze pism a swego, krótkie humorystyczne (zaba­
wne) opowiadania ze stałym  obrazkiem. Redakcja nie 
wątpi, że i  nadal trudnejej usiłowania doznają popar­
cia światłych Osób, wyższych nad obojętoość ku tego  
rodzaju podjętej pracy, i oceniających sercem myśl tę: 
i e  dzielić się  nauką z potrzebującymi jej braćmi, 
jest tak sam o po chrześcijańsku, jak nagiego przyo­
dziać, lub zgłodniałego nakarmić. — Cena .Zorzy

w W arszawie kop. 15 miesięcznie; na prowincji i 
w Cesarstwie bez koperty kop. 61 kwartalnie; za tęź  
sam ą cenę można „Zorzę" otrzymywać w kopercie in ­
nego pisma. Za oddzielną kopertę dopłaca się  50  kop. 
kwartalnie. W ypisywać można „Zorzę" na wszystkich  
stacjach pocztowych, oraz w księgarniach krajowych 
i  zagranicznych, lub za zgłoszeniem  się do Redakcji 
listownem  pod Nr 1582 lit. d., Aleja Jerozolimska  
w Warszawie.

— Dziś jest Ś-tej B a r b a r y , patronki szczególnej 
żeglarzy i flisów. Dawniej w budowaniu szkut, wyra­
biano na przodzie statku Jej wyobrażenie, i żaden 
majtek bez Barbarki na wodę się nie puścił. N ie­
wiadomo zkąd urosło dziwne następujące przysłowie:

Kto sieję tatarkę,
Ma żonę Barbarkę,
I krowami orze,

N ie pytaj go się, czyś zdrów, lecz czyś żyw, nieboże?  
Są jednak jeszcz“e i inne przysłowia, do uroczysto­
ści tej Świętej przywiązane, a mianowicie:

„W święto Barbórki, zdejm sanie z górki.„
„Gdy na Świętą Barbarę mróz,— sanie na górę włóż,

a szykuj dobry wóz." 
„Kiedy na Barbarę b łoto,— będzie zima jak złoto."

— W fabryce ram złoconych, rzeźbi ozdób kościel­
nych P. Fettera (dawniej Fiszera), przy ulicy Nowo- 
Senatorskiej, wykonywanych jest obecnie kilka no­
wych robót do Świątyń P a ń s k i c h . I tak, piękny ołtarz 
do kościoła w Radzyminie, (jest to ołtarz boczny Śgo 
R o c h a ); dalej dwa ołtarze, także boczne, do kościoła  
w Gralewie (w powiecie Płockim), i wreszcie do Sobo­
lewa (pod Łukowem), nowe piękne feretrum, t. j. o łta ­
rzyk do noszenia.

— Otrzymaliśmy wiadomość od Panny E lli Shultz, 
iż powrót swój do Warszawy opóźnić zmuszoną była  
i dopiero za kilka dni przybędzie, dla dotrzymania 
danej obietnicy, a mianowicie urządzenia poranku  
m uzykalnego, w którym i artyści Włoscy przyjąć 
mają udział.

— Wczoraj w operze „Faworyta, ukazali s ię  
na nowo na scenie naszej Pani Trebelli-B ettin i i Pan 
B ettm i; przyjęto ich gromem oklasków, oddając tem  
hołd talentowi i witając miłych gości. Trzeci to ju ż  
raz Państwo B ettin i goszczą u nas, a w ciągu tego po­
bytu, um ieli sobie zjednać współczucie publiczności, 
nie tylko urokiem talentu, ale chętnem niesieniem  
pomocy bliźnim, przez przyjmowanie udziału we 
wszelkich dobroczynnych koncertach. W itano więc 
wczoraj Państwo Bettini oklaskam i, przywołując po 
każdym ważniejszym ustępie, Podobnemiż oznakami 
zadowolenia darzono również PP. Rota i Bossi, i s łu ­
sznie, bo wczorajsze przedstawienie nie tylko że nie 
do życzenia nie pozostawiło, ale na każdej scenie po- 
czytanemby było za doskonałe.

— W Sobotę, wieczór tańcujący w „Harmonji" 
zgrom adził około półtorasta osób. Bawiono się ocho­
czo, jak zwykle w tem miejscu. Tańce przeciągnęły  
się do 5ej z rana, przy wybornej muzyce P la lera .

— Jutro, rozpoczyna się ciągnienie 5ej klassy 107  
Loterji Klassycznej.

— W Lublinie urządzony został zakład kąpieli pa­
rowych i  łazienki przez P . Cukerfein. Szafy parowe 
są  na sposób ś. p. Osowskiego.



— „Gazeta handlowa“ pisze, iż zakłady hutnieze 
J re n a * , dotychczasowa własność Banku Polskiego, 
przeszły w tych dniach w posiadanie Hr. Łubieńskiego 
i domu handlowego Samuela Antoniego Fraenkla.

— Wczoraj, około godziny 7ej wieczorem, w domu 
Nro 459, przy ulicy Senatorskiej, wynikł pożar w p i­
wnicy jednego z kupców, w tymże domu zam ieszka­
łych, w której złożone są węgle i paki od towarów. 
Pożar był natychm iast ugaszony przez przybyłą Straż 
Ogniową; straty  niewielkie, a pożar powstał z nieo- 
stróżności. ,

— „K urjer Lubelski* donosi, że w nocy ze Środy 
aa Czwartek, Karol Osiński, la t 36 mający, stały 
mieszkaniec m iasta Warszawy, w Lublinie jako dje- 
tarjusz kassy Gubernialnej Lubelskiej przebywający, 
tamże, przez powieszenie się na sznurku od cukru, 
w mieszkaniu własnem, życie sobie odebrał. Na stole 
pozostawił kartkę, wyjaśniającą powód samobójstwa.

— W dniu 18 (30) Listopada, przy wyjściu z Tea­
tru  Wielkiego, zualezioną została bransoletka. Osoba 
k tóra  zgubiła takową, może ją  odebrać po udowodnie­
niu, w Redakcji Dziennika Warszawskiego, przy ulicy 
Miodowej N r 487. ' ’r

— Panie Redaktorze! Najuprzejmiej upraszam  o 
Zamieszczenie w piśmie Pańskiem następujących słów 
kilku. Pewien młodzieniec, obchodząc dójście swoje 
do pełnoletności, zaprosił mnie na śniadanie do 
jednego z tutejszych Zakładów handlowych, powszech­
nie szacowanych i wziętych. Przyjąłem to zapro­
szenie tem chętniej, że widziałem w nim zam iar 
Wywzajemnienia się za doznaną nieraz uprzejmość 
i chciałem też z mojej strony dać przez to dowód 
szacunku i życzliwości. Ale gdy tenże młodzieniec 
przy rozpłacaniu się, dopuścił się niczem nieuspra­
wiedliwionej obrazy względem młodego subjekta tego 
Zakładu, nie chcąc brać na się  solidarności takowego 
postępku, postanowiłem zapłacić sam za siebie część 
kosztu, przypadającą na osobę, to jest rs. 1 kop. 60. 
Gdy zaś mój Amfitrion przyjąć jej nie chciał, odsy­
łam ją do Redakcji „K urjera Warszawskiego*, z p ro ­
śbą o doręczenie tych pi eniędzy, według swego u- 
żnania, najbardziej potrzebującej osobie, a zwła­
szcza jakiej wdowie, wstydzącej się żebrać.

— Od Pani K. J. z prowincji nadesłano do Redakcji 
Kurjer a Warszawskiego  rs. 1 dla Anieli Wolańskiej, 
Możouej ciężką chorobą, wdowy po Lekarzu, zamie­
szkałej przy ulicy Nowogrodzkiej pod N r 1618 lit: M., 
i rs. 1, oraz trzy ciepłe ubrania dziecinne, dla ocie­
mniałego Szliwińskiego, z prośbą, aby dzieci jego, 
modliły się do BOGA, o błogosławieństwo dla dzia­
tek Ofiarodawczyni.

— Złożono w Redakcji Kurjera Warszawskiego od 
małej A. M. kop: 30 dla ociemniałego Szliwińskiego, 
PodNrem 175 przy ulicy Gołębiej.

Wiadomości Zagraniczne..
AUSTRJA. Peszt, 1 Grud.—Sejm rozpoczął dzisiaj 

°brady nad adressem , odczytaniem dwóch jego proje­
któw, wniesionych przez PP .K olom ana Tiszy, prze- 
^ódcę stronnictwa Rezolucjonistów, i Deaka. P ier­
wszy żąda, aby Sejm prosił naprzód Króla o przy­
wrócenie praw kraju, nim dalsze obrady nad wnio­
skami Korony rozpocznie; drugi podobnież, uprasza

o przywrócenie praw, ale zarazem dodaje, że Kom- 
misssja 67-miu nie przestaje pracować nad progra­
mem „praw wspólnych*, t. j. interessów, całość Mo­
narchii Austrjackiej obchodzących. Wniosek Deaka, 
równie jak  m owęP.Horwatha, w duchu pojednawczym, 
Izba z oklaskiem przyjęła.

FRANCJA. Paryi, 29go Listopada. — Komissja o- 
bradująca nad reorganizacją armji, odbyła już kilka­
naście posiedzeń w Paryżu i Compiegne, ale dotych­
czas nie wiadomo było nic pewnego o rezultacie jej 
narad. Dopiero ostatnie posiedzenie, odbyte 27-go 
Listopada, podaje dziennikowi „Patrie* sposobność 
uczynienia wzmianki o głównych zarysach zam ierzo­
nej reformy. Są one następujące: Cała ludność zdol­
na do noszenia oręża, od 21 do 29 la t życia, dzieli 
się na trzy klassy, to je s t na arm ią czynną, rezer­
wową, i ruchomą gwardję narodową. Pierwsza liczyć 
będzie 400,000 ludzi i kompletować się przez co­
roczne rekrutowanie, w liczbie od 80 do 100,000 lu ­
dzi. Rezerwa, w dwóch oddziałach, obejmie wszystkich 
młodych ludzi, od 21 la t wieku, a niepowołanych do 
arm ii czynnej. Ruchoma gwardja narodowa wreszcie, 
dla której obowiązek służby naznaczony je s t trzy-le- 
tni, utworzoną być ma z uwolnionych po sześcioletniej 
służbie żołnierzy arm ji czynnej, i  z występujących 
z rezerwy. Spodziewają się, że skutkiem  nowych tych 
środków, arm ja czynna na stopie pokojowej liczyć 
będzie 400,000 ludzi, rezerwa zaś na przypadek woj­
ny wystawi dwa razy tyle. Na przyszłem posiedzeniu, 
wyznaczona nowa podkomissja, ma otrzymać polece­
nie zredagowania odpowiednich propozycji co do 
zmian, jakie skutkiem  takiego system atu w tak ty ­
cznym podziale Francji na kom endantury m ilitarne, 
okręgi dywizyjne i t. p. nastąpić muszą. — Admirał 
R igault de Genouilly, przedstawił Cesarzowi swój pro­
jek t co do reorganizacji piechoty morskiej. Cesarz 
jest zeń podobno bardzo zadowolony, i miano go roz­
trząsać w Sobotę na radzie admiralicji, zwołanej 
w tym celu do Compiegne. — K arabiny Chassepot i 
Bonin, znalazły spółzawodnictwo w karabinie syste­
m atu  Mercier’a, z którego można wystrzelić 10 razy 
na minutę. (Nordd. Ali. Ztg).

WŁOCHY.— Podług doniesień z Rzymu, do okrę­
tów Hiszpańskich, stojących pod Civita-Vecchia, przy­
będą. wkrótce, oprócz transportowych statków  F ran - 
cuzkich, okręty wszystkich innych Państw  morskich. 
Wszystkie albowiem narody chcą być świadkami, 
jak i obrót rzeczy wezmą w Rzymie, po wydaleniu się 
Francuzów .— Podług dziennika „Perseveranza,“ dom 
Sabaudzki spodziewa się wkrótce zawarcia k o rzy ­
stnych związków małżeńskich. Małżeństwo Xięcia 
Amadeusza z piękną Xiężniczką Cisterna, je s t już 
prawie rzeczą postanowioną. Posag tej Damy wynie­
sie około 12 miljonów. Xiążę H um bert zaś w swej 
podróży do Niemiec, ma mieć na celu głównie wybór 
jednej z trzech Xiężniczek. Podług tw ierdzenia Dy­
plomatów m atrim onjalnych, wybór padnie na młodą 
Xiężniczkę Esteńską, Arcy-Xiężniczkę Austrjacką, 
k tó ra  ma mieć posagu 70 miljonów. (Schl: Ztg).

Ostatnie Wiadomości.
Ajencja Reutera o trzym ała wiadomości z Nowego- 

Yorku, datowane 20 Listopada..— „New-York Herald*
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utrzymuje, że Jenerał Sherman nie weźmie czynnego 
udziału w sprawach Mexykanskich; a z Vera-Cruz 
pod datą 13go z. m., donoszą, że Cesarz Maxymiljan 
jest w Orizaba i że Mejia ma atakować Tampico.— 
io  ostatnie doniesienie wikła jeszcze bardziej wieści 
poprzednio otrzymane z Mexyku, tak co do miejsca 
pobytu Cesarza jak  i w ogóle co do położenia Cesar­
stwa. Nie byłoby ono w tak krytycznem położeniu, 
jeśli wojska Cesarskie gotują się do odzyskania dość 
silnego i świeżo zdobytego przez Juaristów punktu.

Podług domesien z Aten, z 22go z. m , tameczna 
szkoła wojskowa została zamkniętą na sześć miesię­
cy  Trzej powstańcy Kandjoccy zostali skazani na 
śmierć w Konstantynopolu, lecz czterech Ambassado- 
kary a S1§ za nimi 1 uzyskało złagodzenie

„Ita lia- z 30 z. m. zapewnia, iż Papież objawił ży­
czenie ujrzenia P. Vegezzi, dla porozumienia sięznim  
co do spraw kościelnych, o które się układano w ro­
ku zeszłym, a szczególniej co do zmniejszenia dyece- 
zji i osadzenia wakujących stolic biskupich P Ve­
gezzi jednakże waha się udać do Rzymu, wymawia­
jąc się stanem zdrowia i trudnośfcią układów. Zdaje 
się jednak, że podróż jego przyjdzie do skutku. (I. B.)

Depesze Telegraficzne.
^ Z n,J 8 \ GrZ inia- ~  Z g ła d z e n ie  Związkowe 
Navna otwarte. Prezes ze starszeństwa wieku Rady
£  i ° r J’Hunh ler’W8pomiua’ że pokó> Eur°Py »»e^  wszędzie się uzbrajają. N eutral­
ność Szwaj ca rji uroczyście jest zapewnioną,ale ostro­
żność nakazuje uorganizowanie siły obronnej.

Florencja, 3go Grudnia. — Mianowaną została Ko- 
missja dla zbadania kwestji rekrutowania i reorgani­
zacji arm ji.— Fleujywyjechał do Wenecji.

cz l^  Eozm^ ito śc i- W prowincjonalnem miaste­
czku, Dyrektor wędrującej truppy aktorów, pragnąc 
zainteressowac Publiczność, takie postscriptum  na
ahszu zamieścił: „Dzisiaj dać się m a j ą c e j *  S z u ­
lera, zdaniem nieuków mierną jest sztuką; rozwią- 
zanie jej przecież straszne! Przewidując to, Dyrekcja 
® pj 7 i ! , s(8 ,w. miejscowej Aptece w znaczny za­
pas V\ ody Kolonskiej, a nawet w sole amoniakalne, 
tak, iz Damy mające nerwy delikatne, śmiało w tea­
trze omdlewać mogą. NB. Woda kolońska gratis 
Spektakl był przepełniony.

rioloot- d o  l l i t r f t z n n ) :
O rset f  Alexgn'oh ' ZI j0mż*' H =mp(!l Alpx: Ob: z Lublina;
Strzelec Z ° I)0r0wa; Poletyłło  W itold Hrabia ze

in5i

N Ł E D K I  P o c z t o w y c h ,  S a r d e l i ,  K n n i a r i i <  
* y«  ' " " r y n o w a n y e h .  w sze lk ich  I l e  

W i n a ,  P o r t e r u ,  P i w a  angielsk iego, 
w k a ż d e j  p o rz e  d o s ta ć  mo­

ż n a , w S k ła d z ie  W in  i D e lik a te s só w , F .  M n r i n t r e r  nrzy 
u licy  Ś to -k rz y z k ie j  i ro g u  S zk o ln e j, N r  13 2 ^  (16*813)

Pasztety Strasburfirskie lPati3 de foies. g™3!’ 
d ln nyy Wieln  r k  Tl
i!!. l m l  Dellkate3ÓW  S t ę p f e o w s k i e B o .  (18,781)-

bo row e, c o d z ien n ie  św ieże  w H a n d lu  W i n i  
1 D e lik a te só w  S ow ińsk iego  i S z u lc a , da-

• • - T) . K oelichen , przy rogu ulic D łu ­
giej 1 P rzejazd. ( 19,239 )

~  O S T H Y G I  ^ b o r o w e ,
■ l o l s z l y o s k i e  z F lensburga , nadchodzą co­
dziennie do Składu W in i D elikatesów  A- 
■ < o e ( |u e t ,  w Gm achu T eatra lnym . (16 914.) 

O N T H  V « 8 1  O s t e n d a s k i e  i  H o k z t y ń  
?, £ 2 . ()r0)Ye’ codziennie nadchodzą do HaB- 
dlu W in  1 D elikatesów  A n t o n i e g o  S t e p

t e a t r  \ t i e i 7w X  '
Dziś, Wolny Strzelec (Freischiitz).—Jutro La Fe  

przez Artystów Włoskich, Abonament B Nr i-

Jutro, Kobiety z kamienia.
f t o K S f l W .  S * W . A J t ,A H S K A . - D z i ś  i codziennie 
w  '  śp ie w a c z k i F ra n c u z c y , o ra z  K om icy  A ngielscf

m S S i o » ™ » t¥ m V « J 7, p?' “a“iu'

"“• S W 0' S V i ! >e6t _pr ,Kk'0 '’i*™'”1-N r 411 Priori ot ^ P o le w s k a  1 Krakowskie-Przedmieści® 
W fn rlV  p  .,awl.e? i a  M agika, P  Joach im a L E S S E R , w« 
W tork i, C zw artki 1 N iedziele.

W Y S T A W A  Z a c h ę t y  S z t u k  P l e k n r r h  co­
d z ie n n ie  w H o te lu  E u ro p e jsk im . ’

W Y S T A W  A  W b r a z ó w  i  S t a r o ż y t n o Ń r l  P .S u- 
la ty c k ie g o , c o d z ien n ie  p rz y  u licy  P o d w al (dom  D yzm ańsk ich)

W yjechali: G rab o w sk i L u d w ik  H r: do Je żo w ic- K ie ­

do  G H nek!anC : d °  Z a b o ro w a ; W o ro n ie c k i K a lix t X iaże
7 “ ' j-'uuwik n r :  uo Jezow ic; Kle- 
A aborow a; W o ro n ie c k i K a lix t X iąże

a ? * Fc,ii ^  T°-
W O iH S K O B lA  h i k a c y j y k  

Hiszjpauskie, krymakie, W ęgier
c z a rn e  i b ia łe , J a b ł k a  T y ro lsk ie

s z k l  W ł o s k T e T j a b ł k » A r c ? m° W” i in B e ;aU k f  ° *  M

H i ltS GIEŁDY W ARSZAW SUlf 1
D n ia  4 G ru d n ia  1866 r.

Monety i Pupiery:
P ó ł im p e r ja ły  ro ssy jsk ie  r s  6 k . 1 5 . 
D u k a t y  h o le n d e rsk ie  rs . 3 k . 55 
O bligi sk a rb o w e  100  rs ., (o p rócz  k u p  i 
L is ty  zas t: 3 o k re su , I. s., z a  r s  100 
L is ty  zas t: 3 o k resu , I I . 8>, z a  rs ] 0 0 ’ 
L is ty  lik w id acy jn e , za  rs . 100  ’
N o w a R o s: p o ż y c z k a  p rem : z r . ’l 8 6 5 ,

B ile ty  B a n k u  C e sa rs tw a  * *  ' 866’ 
A k cje  D rogi żel: W ar:-W ie d :' z a  szt:. 
A kcje Dl-ogi żel: W arsz :-B y d g o sk ie j, 
A kcje  G low: Tow: R os: D ró g  Żelazn:, 
A kcje  D rogi że lazn e j W a rsz :-T e re 3:, 
A k c je  r a b ry c z n o -Ł o d z k ie  . . .

Ż ąd an o  |  P łaco n o

R u b le  i K o p ie jk i sr:
— ___ ___

80 33 — ___

75 92 — ___

57 75 57 50
113 — 112 50
104 75 104 33

— — ■—■ —

72 50 72 25
56 33 — — -

— I 88 50
— — — —

Od L is tó w  iik w id acy jn y ch  k . 44/,.
. 1 k . 80.

E e u y  T a r g o w e  U n r s z a w i k l e — D . 3go Grudni9 
p ia c o n o : Z a  k o rz e c  p sz en icy  od rs . 6 kop . 45  do rs . 7 k. 2 ° ’’ 
ży ta  od rs. 4 kop. 20  do rs . 4 k. 87; ow sa od rs . 2 ko p . 55 do ** 
2 kop. 70; g ry k i od rs . 2 kop. 55 do rs . 2 k. 80; k a r to fli  od ^
1 k. 80 do rs . 1 k . 95.

O k o w i t y  p łaco n o  d n ia  3go G ru d n ia , z a  w iad ro  od *s ' 
4 k o p . 4, do rs . 4 kop . i 5 l/ 3; z a  g a rn ie c  od  rs . 1 k. 3 1 'A 
rs . 1 k . 35.

W  Drukarni Kurjera Warszawskiego. -  Za po,woleniem Cenzury Rządow ej.
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N A D Z W Y C Z A J N E  Z N I Ż E N I E  C E N Y !
Prenumerata cząstkowa na dzieło w całości ukończone.

SŁOWNIK JĘZYKA POLSKIEGO,
O B E J M U J Ą C Y :

oprócz  z b io ru  w łaśc iw ie  p o lsk ic h , zn acz n ą  liczbę  w y ra z ó w  z o b cy ch  języ k ó w  p o lsk ie m u  p rz y sw o jo n y c h ; 
n o m e n k la tu ry  ta k  d aw n e , ja k  też  n o w o  w  u ży c ie  w p ro w a d z o n e  ró ż n y c h  n a u k , u m ie ję tn o śc i, s z tu k  i  rzem iosł; 
n a z w a n ia  m o n e t, m ia r  i w ag  g łó w n ie jsz y ch  k ra jó w  i  p ro w in cy j; m ito lo g ję  p lem io n  s ło w ia ń sk ic h  i  in n y  eh 

w ażn ie jszy ch , tu d z ież  o d d z ie ln ą  ta b lic ę  s łó w  p o lsk ic h  n ie fo re m n y c h  z ic h  o d m ian ą ;
do p od ręczn ego  u ż y tk u  w y p r a c o w a n y

przez A . Z d an o w icza . M . B . Szyszkę, J .  F ilip o w ic z a , W . T om aszew icza , F . C zep ie liń sk ieg o  1 W . K o ro ty ń ak ieg o .
W ydany staraniem i kosztem M A U R Y C E G O  O R G E L B R A N D A .

T om  w ie lk i n a  2 części p o d z ie lo n y , w  fo rm acie  w ie lk ie j ósem ki, 144 a rk u sz e  (2294 a tro n ic e  p o 2 szpalty), 
n a jd ro b n ie jezem  p ism em , w y ró w n y w a ją e y  o b ję to śc ią  tre śc i 5 0 0  a rk u sz o m  zw y cza jn eg o  d ru k u .

D Z I E Ł O  W C A Ł O Ś C I  U K O Ń C Z O N E .

Założeniem Autorów Słownika było, przedstawić ogółowi książkę p rz y s tę p n ą  d la  w sz y s tk io h  w a r s tw  sp o łe ­
czeń s tw a , a pragnących poznać się z mową ojczystą lub ją  zgłębić; miano oraz na uwadze wyczerpnąć wszystkie 
skarby języka no nasze czasy i ułatwić czvtaiar.vm i.kip.knlwinlr Vct<GVt _____v i_ v

-  ,  i  o 1 » * '  * J " 3  u *u “ uutuiu mon Ud UWoUt-C W ytńoI|)IląO Wb/,yalKlo
skarby języka po nasze czasy i ułatwić czytającym jakiekolwiek książki polskie zrozumienie nieznanych im lu b  

ych pojedynczych wyrażeń tak w mowie jako i piśmie; zgoła, uczyniono Słownik książką p o ży teczn ą  1 
Iną. Pomimo to. nrzedsiewziecie nie d o z n a ł o  nrzwiecia n a  i a l ’ IA  7 « c ? l l i r i i v a f n  *» n r t r l o n r o s  M A e itr in o i

niejasnych
n iezb ęd n ą . Pomimo to , przedsięwzięcie nie doznało przyjęcia na jakie zasługiwało, a wydawca poświęciwszy 
O lat mozolnej pracy i wyłożywszy kapitał przeszło J3,000 rsr. wynoszący, kosztów swoich drogą prenumeraty 
me pokrył. Przyczyny niepowodzenia może w  tem szukać należy, że Słownik poszytami ogłaszany, nie przed­
stawił dosyć rę ojmi dojścia do końca, lub że cena na pozór zdawać się mogła za wysoką, chociaż stosunkowo 
do innych ksiąze o lczona, należy do najniższych. Teraz, gdy dzieło w  zupełności ukończone, wydawca zwraca 
uwagę Ogolą na pożyteczną Autorów pracę, a  pragnąc z jednej strony Słownik jak najbardziej rozpowszechnić, 
z drugiej koszta swoje pokryć, wyrzeka się przedtem spodziewanych korzyści za pracę i wyłożony kapitał, a 
dąży tylko do uchronienia się od straty, usuwając tym sposobem wszelką wątpliwość nawet co do ceny, którą 
z dotychczasowej

Rs. 12 zniża o połowę t. j. na Rs. 6.
Ir>śri * u  Cen^ tę rozkłada na wypłaty częściowe w sposób następujący: Słownik może być nabywany w  ca-
Łnn - z»ł r j  • Poszy tM“ '  sposobem prenumeraty. Co miesiąc puszczone będą w bhieg 3 zeszyty po 20 

^  zeszytów po 20 kop. rozdzielone. Osoby nie mogące 6 Rs. jednorazowie na 
: E , . r y  S  f a,byWaJąC C0 10 d“  ; T ' yt SlownikA Staną się w ciągu 10 miesięcy posiadaczami skarbu mowy

k°rzystaa 1 ‘"epraktykowana dotychczas taniość znakomitej wartości dzieła, Wydawca śmie
pochlebiać sobie, ze znajdzie należne u Publiczności uznanie.

szystkie Księgarnie w Kraju upoważnione zostają do sprzedaży Słownika pod wyżćj przytoczonemi warun- 
siTustanaw LgraI11Cami Wa Polskieg° Cen* Słow,llka * powodu szczupłego Księgarzom ustępstwa, na Rs. 7

Życzący pocztą Słownik f r a n c o  otrzymać, y c h cą  nadesłać.do Wydawcy Rs. 7.
rut.pli Rs 7  „ J  , • Można też pocztą wprost do W ydaw cy  w kilku

nadesłać# a Słownik w miarę wnoszónćj opłaty, częściami się dostarczy.

Maurycy Orgelbrand, Księgarz.
Krakowskie-Przedmieście Nr. 407 (nowy 1.)

N r

~  -X  W-

— Nakładem Xięgarni i Składu Nót Muzycznych
f j e r d i m m d a  u ó § i c k ,

przy ul: Senatorskiej N er 496, wprost pałacu Prymasowskiego 
w y s z ł o

Album śpiewów Salonowych,
zebrane przez J a n a  Chęcińskiego,

a z ł o ż o n e  z N u m e r ó w  n a s t ę p u j ą c y c h :
1 Canzonetta-Napolitana Sopran, Mezo sopran kop. 30
2 Aij Chiquita, Śpiewka Hiszpańska 2 2 'A
O E l  S  W1 ł~V A  MŚ .  M J  . .   . M 1 A  &

30 
30 
£0 
15 
30
22 V,  
15 
30 
.30 
45

ułożony przez uta- 
z Polskim textem  
dobre przyjęcie u

3 Gumbert, jedyna pieśń
4 Auber, Śmiech 

, 5 Abt, Dobranoc Śpiew
6 M de Rothschild, Śpiewka
7 A bt, Cicho śpij
8 Śpiewka Szkocka, Kiedy kogoś ktoś pozdrowi
9 Drechsler, Zwierciadło duszy

10 Kiicken, Gwiazdeczka
11 Gumbert, Moja Chata
12 Graben-Hofmann, 500,000 Djabłów 
Zbiór ten melodyjnych Śpiewów Salonowych, najbardziej

wziętych kompozytorów zagranicznych, 
lentowanego naszego artystę  i pisarza 
jego wdzięcznego pióra, znaleźć winien u j ę c i e  «
naszej Publiczności, zwłaszcza że wszystkie pieśni zarówno 
są przystępne dla męzkich jak  dla żeńskich głosów.— Jes t 
do nabycia we wszystkich Składach Muzycznych w W a r­
szawie i na prowincji.

Xięgarnia i Skład Nót H aurjtefo Orgelbran­
da, przy ulicy Krakowskie-Przedmieście N r 407  (nowy 1), 
naprzeciw K opernika, przyjmuje prenum eratę na wszystkie 

.w kraju i za granicą wychodzące ,

Pisma perjodyczne i Zurnale Hód,
i najregularniej takowe dostarcza; żądającym, do mieszkań 
bez dopłaty odsyła, a na prowincję i do Cesarstwa, co mie­
siąc pocztą wyprawia, z doliczeniem kosztów pocztowych.

L A N  S "1 E R Y ,  S a w
Powszechnie znane i ulubione Lanslery, ułożone na 

tortepjan przez Kamilla Sehubertha, wyszły w nowem 
wydaniu, nakładem  J. Kaufnmnna (Krak.-Przedmie-



ście  N r 71 (442). Cena kop. 3 7 ’/ a. T am że wyszły również 
nowe L a n s l e r y ,  u k ład u  na fo rtep jan  A l f r .  d e  IT Iu g -  
S«?t. C ena kop. 30; ja k  również x iążeczka P an a  J a n a  I*o- 
p i e l ,  zaw ierającu  opis tańców: K adryli, K ontredansów , 
L ansierów  i Prince lm periaPów . Cena je j  kop. 2 5 .

W X ięgarni i Składzie  N ót M aurycego O rgelbranda, przy  
ulicy K rak :-P rzedm ieście  N er 407 (nowy l), naprzeciw  K o­
p ern ik a , urządzone są

Czytelnie Xiążek polskich i francuzkich,
doborem  dz ie ł obfite, ciągle pom nażają  się pojaw iającem i 
nowościami, K atalogi drukow ane, są do nabycia po 7.’/ ,  kop.

Następujące nowe Tańce,
wyszły nakładem :

r K M I K M M D A  I IO S I (  I i
przy ulicy Senatorskiej, N r 496 i są do nabycia we 
wszystkich Składach Muzycznych w W arszawie i na 

prowincji.
Auber, Śm iech Polka. Adeliny i  C arlo tty  

P a tti  (z ryciną)
Bertln, L es  succes de 1’K ldorado, P o lk a  

po tp o u rri (z ryciną).
Burghardt, R oks-D rops, Po lka , op. 34 
Feeltner, N es me croyer pas V alse 
(łodlrry, L es gard es de la re in e  V alse 
H u rilrr ,  M iłosław a P o lk a  
Kulane, M ignonne Po lka  
Lanekorońtikl, pow itanie K arnaw ału ,

M azur
Lewandowski, E sk u lap , M azur 

,, ,, Gw iazdka, P o lk a
MonlnsKko, M azar baletow y, z b a le tu  

M onte-C hristo  
IKuyens, L a  Perle  de Yichy, Po lka  
Orthwein, A m alia, W alce
O s m a ń s k i ,  K on tred au se  z opery  „ F a u s t"  30 

M P erk u n , Galop
„  T rzy  Polki: Ż uaw ką, H u zark a

i  llu ła n k a  
P a r l o w ,  E nclum e, P o lk a  
P l a t e * %  M azur z  Ojcowa >, . ;
Sonnetafeld, Ju lja , P o lk a  
Strauss, M askenzug, Po lka 
SyrewlcK, Gooz, Polka

, t T rebelli-B ettin i. M arche T riom - 
p hale  (z p o rtre tem ) ,

Tuszyński. Nowy R ok, M azur 
Vollmar, Y eteran en , P o lk a

14 A L E X  D A R K  STA K O K .  1 8 6 7 .
pod ty tu łem :

Niezawodny Zdobywca Serc,
czyli sz tu k a  przypodobania się p rak ty czn a  i p rzy stęp n a  
w skazów ka ku pozyskaniu  szczęścia w każdem  tow arzystw ie, 
okazan ia  się w niem  obyczajnym  dobrze wychowanym człowie­
kiem , nadew szystko stan ia  się ulubieńcem  płci pięknej. N ajpo- 
żądańęzy p o darunek  noworoczny dla kawalerów , w k tórym za- 
łączony Kalendarz na rok  1867,ogarnia im iona w szyst­
kich  kandydatów  i kand y d atek  do m ałżeństw a, cena kop: 25. 
W yszed ł nak ładem  X ięgarn i l l r a e i  A z l e i f s t e j n  K ra ­
kow skie-Przedm ieście, N r 396 (2 0 ), obok Szpitala  Śgo R o­
cha, i je s t  do nabycia  we wszystkich X ię g a rn » c h  w W ar- 
szawie i na  prowincji.

Na zbliżającą się Gwiazdkę!!!
X ięg am ia  i Sk ład  N ó t Muzycznych F e r d y n a n d a  

niśslck, przy  ulicy Senatorskiej^ N r 496, p rzygotow ała i 
z ao p a triy e  się ciągle w zapasy  x iążek  i nót, służyć m ogą­
cych n a  p o dark i d la wszelkiego w ie k u j płci, m iędzy inne- 
m i X iążk i do N abożeństw a w opraw ach szyldkretow ych, 
z  kości słoniow ej, z perłow ej m uszli i wszelkich opraw

kop. 2 2 %

55 3 7 ’/ ,
55 15
55 30
>1 8 7 %
35 30
35 22%

5? 15
51 15
55 22V,

>5 50
55 2* %

, ?5
30

;
55 30
35 30

55 30
55 2 2 %

55 15
f 55 15
5? 30
55 .22%

55 45
55 15
55 15

w skórę; X iążek dla dzieci i m łodzieży: Po lskich , Francuz* 
kich. i N iem ieckich z rycinam i. Album ów salonowych w ró" 
żnych językach  z prześlicznem i rycinam i; G lo b u so w i A tla ' 
sów geograficznych, Telluryi i G lobusów sferycznych, A lbu­
mów, k a rry k a tu r  w różnych językach , g ier z geografji, h is te ' 
rji i nauk przyrodzonych dla m łodzieży; w reszcie fotografj* 
i album ów fon graficznych, m uzycznych, wydań zbiorow ych 
tan ich , autorów  klassycznych, w opraw ach, duży w ybór a r ­
kuszy  M ałego A rch itek ta  i t. p.

N a k ilk a  tygodni p rzed  Św iętam i, u rząd zo n ą  zo­
stan ie  w X ięgarn i św ietna w ystaw a tych przedm iotów .

N akładem  Litograficznym  A. Płatek w W arszaw ie  
przy rogu ulic R ym arskiej i L eszna  N r 737/8 obok Kom is- 
sji Skarbu: znajduje  się nowy zapas Loteryjki zaba­
wnej różniącej się od innych w iększą dogodnością to  je s t  
k a żd a  tab liczka  zaw iera w sobie N r 90 i n ie zn a jdu ją  się 
jednakow o Hłożone, w k tó rą  mogą 12 osób grać i p rzy je ­
m nie się bawić. L o te ry jk a  ta  je s t  dwojakiej ceny, ozdobna 
sk ładająca  się z 12 tab lic  różno-kołorow ych, «o ga łek  w ypala­
nych num erów z woreczkiem , pudełko z szkiełkam i, o b ja­
śnienie gry i drew niane pudełko  oklejone do tegoż po  
rs: 1 , .m niej ozdobne po kop. 65, nabyć m ożna w powyż­
szym  zak ładzie, w K sięgarniach, w Składach  P ap ieru  i w 
H andlach G alanteryjnych w W arszaw ie i na  Prow ineji. G łó­
wny Skład  w H andlu  u P an a  Lew ińskiego na K rakow skiem  
Przedm ieściu  w dom u W go Grodzickiego N r 411 ; w tym że 
zak ładz ie  wyszedł H.alend»rzyk kieszonkowy 
z  M apką Kolei Żelaznej po kop. 3, w iększy podróżny  czy­
li pugilaresowy z M apką K rólestw a Polskiego z opisem  
Stacji Pocztow ych Kolei Żelaznej po kop. 6, oraz abe­
cadło polskie dla dzieci w obszernym  form acie sk ła ­
dane, w każdej lite rze  stosowne ry su n k i kolorow ane i o p ra ­
wne po kop, rs.___________________________( i t , 0 3 3 ).

DONIESIENIA.
Naczelnik Kancellarji Zarząau Kommunikacji 

w Królestwie Polskiem.
N a odbudowanie spodnich części 3- c l  m ostów N r 1 86C 

I39d  i 2 2 ib  na trak c ie  Bzińsko-Zaw icbostskim  w sekcji R a ­
dom skiej, odbytą zostanie licy tacja  w b iurze Z arządu  K om ­
m unikacji w dniu 30 L is to p ad a  (1 2  G rudnia) roku  b. o 
godzinie 12-ej w południe , przez opieczętow ane d ek la ­
racje .

K oszt pom ienionego odbudow ania obliczono na rs. 2857 
kop. 9 i.

•  Szczegółowe ogłoszenia licytacyj te j dotyczące, w D zien ­
n iku  W arszaw skim  i Gazecie W arszaw skiej są zam iesz­
czone.

W arunk i do licytacji i kosztorys zatw ierdzone, p rz e jrza ­
ne być mogą codziennie wyjąwszy św iąt i N iedziel w godzi­
nach biurowych w kancellarji Zarządu.

Beneieni. (Dz. W.), 
li A  II A 

GŁÓWNA OPIEKUŃCZA ZAKŁADÓW
. d o b r o c z y n n y c h .

Podaje do wiadomości powszechnej, że w dniu 5 ( 17)1 
G rudnia  r. b., odbędzie sję w Je j B iurze w pałacu  Kommi- 
sji Rządowej Spraw W ew nętrznych i Duchownych o godzi- 
n ie  l l - e j  z rana, licytacja g łośna in plus:

a) na  6 letn ią  od dnia 1 L ipca 186  7 r. do dnia 1 L ip ­
ca 1873 r  trw ać m ającą dzierżaw ę grun tu  ornego 
około m orgów reńsk ich  39, położonego w M okotowie 
przy szosse ku  kolonji Szopv, należącego do In sty ­
tu tu  m oralnie zaniedbanych dzieci,

b) na  5-letn ią od dnia 20  G rudnia  (1 Stycznia) 1868/7 
do dnia 20  G rudnia  ('. Stycznia) 1871/2 r. d z ie rża ­
wę ogrodu owocowo-warzywnego, oparkanionego, po­
w ierzchni okóło  m orgów trzy -reń sk ich  obejm ującego, 
znajdującego się przy szosę naprzeciw  K ró likarn i, 
k tó ry  rów nież je s t  w łasnością tegoż Insty tu tu .

L icy tac ja  rozpocznie się: o dzierżaw ę n a  g ru n ta  od rs. 
150 rocznego czynszu, a  o dzierżaw ę Ogrodu od rs. 60 ro ­
cznej opłaty.



Przystępujący do licytacji winien złożyć na wadjum % 
część praetium liciti, t. j. do dzierżawy gruntu rs. 37 kop. 
50, a do dzierżawy ogrodu rs. 15 w gotowiźnie, które nie- 
utrzymującemu się przy licytacji natychmiast zwrócone bę­
dą; utrzymujący się zaś przy dzierżawie obowiązany będzie 
zaraz po podpisaniu protokułu licytacyjnego dokompletować 
toż wadjum na kaucję w wysokości postąpionpgo rocznego 
czynszu z zadziećżawionego przedmiotu.

Szczegółowe warunki tej dzierżawy, są do przejrzenia 
w biurze Rady Głównej Opiekuńczej jako też w Kancel- 
larji Instytutu Moralnie Zaniebanych Dzieci w Mokotowie.

Warszawa dnia 16 (28) Listopada 1866 reku. 
p. o. P rezesa ,

Jenerał-L ejtnant R o ż n o w .
Szef Biura F l i e s .  (Dz. W.)

R Z Ą D  G U B E R N J A L N Y  
' RADOMSKI.

Z zasady reskryptu Kommissji Rządowej Spraw W e­
wnętrznych i Duchownych z dnia 6 (18) Listopada r. b. Nr 
6106/42,452, Rząd Gubernjalny podaje do publicznej wia­
domości, iż na dostawę wełny wciągu la t trzech 1867/9 do 
fabryki więzienia Sandomierskiego i dwóch przędzalń po­
mocniczych w Kielcach i Radomiu, od ceny zwiększonej do 
rs. 11 za pud, odbywać się będzie w terminie skróconym, 
to  jes t dnia 28 Listopada (10  Grudnia) roku b., od godzi­
ny 1 2 -ej w południe, w sali posiedzeń Rządu Gubernjalnego 
tutejszego, głośna in minus licytacja.

Życzący sobie przeto podjęcia się tej entrepryzy, zechcą 
się w czasie i miejscu wyżej wskazanem znajdować, zaopa­
trzeni w wadjum w gotowiźnie lub L istach zastawnych wy­
noszące rs. 400, k tóre nieutrzymującym się przy licytacji 
zaraz zwrócone, a  utrzymującemu się będzie zatrzymane 
na kaucją aż do wyexpirowania kontraku o tę dostawę za­
wrzeć się mającego.

W arunki tej entrepryzy są do przejrzenia w Wydziale 
Wojskowo-Policyjnym Rządu Gubernjalnego.

Radom dnia 10 (2 2 ) Listopada 1866 roku. 
za Radcę Gubernjalnego, S w i r s k i .

Naczelnik Kancellarji Lechowski P. (D. W )
— Komitet Towarzystwa Resursy Kupieckiej.— Nie- 

mogąc uregulować zasadnie budżetu,co do przychodów 
ze składek, zpowodu, że z tysiąca przeszło Członków, 
figurujących na rachunkach, płaci składkg mniejsza 
połowa, a wydatki na utrzymanie gmachu Resursy 
Kupieckiej i służby zastosowane są do ilości Człon­
ków; Komitet na posiedzeniu swem, d u ia l Listopada 
r. b., ostatecznie zadecydował, aby zawiadomić Człon­
ków Towarzystwa Resursy Kupieckiej, przez pisma 
publiczne, że każdy z zalegających w opłacie skła­
dek, jeżeli życzy sobie należeć do Towarzystwa, obo­
wiązany zapłacić należność do dnia ostatniego Sty­
cznia 1867 r. (jeżeli mieszka w Warszawie) a jeżeli 
na prowincyi, do d. 1 Kwietnia t. r. Po upływie bo­
wiem pomienionego terminu, zalegający, bez biletu 
wejścia, które Sekretarz Resursy wydaje, do Resursy 
wejść nie może. — Dyrektor, Józef Zeltt. ~  Sekretarz, 
F. Drzewiński. (N. 17632)

— Akcja Domu Zleceń Rolników Podlaskich, pod 
firmą: Kozłowski, Zembrzuski, Ruchowiecki i Spółka, 
Nro 160, na imię Stanisława Hr: Łubieńskiego wysta­
wiona, zaginęła. Ostrzega się, aby nikt takowej nie 
nabywał; a jeśliby wiedział o niej, aby dał znać, albo 
do Stanisława Hr: Łubieńskiego, albo też do Biura 
Domu Zleceń Rolników Podlaskich, do Siedlec. Wa­
luta za tęż akcję, w swoim czasie, tylko jej prawne­
mu posiadaczowi wypłaconą będzie. (18,166.)

Dobra Ziemskie Potok,
pod W arszawą położone, sprzedane zostaną w drodze dzia­
łów, w Trybunale Cywilnym w W arszawie, w Wydziale I I I  
w dniu 29 Listopada (11 Grudnia) 1866  roku, ogodzinie 4ej 
po południu. Yadjum wynosi rs' 1 0 0 0 , licytacja zacznie się 
od summy rs: 11,774. Bliższe objaśnienia i warunki prze- 
daty , przejrzeć można w Kancellarji P isarza Trybunału 
Cywilnego Wydziału III, lub u podpisanego, przy ulicy D łu­
giej, pod Nr 4S9b zamieszkałego.—J ę d r s z e j e w l e * ,  Ad­
wokat. (Dz. W.)

Dowód Bankn Polskiego,
na zastawione kosztowności, za Nrem 26,843 zaginął. — 
Znalazca zechce takowy złożyć w Kantorze Banku Polskiego.

(17,703.)
■Udzielasię lekcje kroju sukien damskich 

podług linji abecadłowej, za cenę dotąd 
niepraktykowaną. Wiadomość na Nowym- 
Swiecie, w domu Pana Kunke, Ner 1318, 
w Dystrybucji. (19,019).

6 A L £ R J A
O B R A Z Ó W  O I i F . I \ V C I ł ,

znakomitej wartości, przeszło sztuk 300, pomiędzy którem i 
znajdują się i obrazy wyobrażające Świętych, mogące po­
służyć i na podarek do kościołów, jakoteż i meble staroży­
tne skórą pokryte, wyprzedają się z wolnej ręki, częścio­
wo, po cenach umiarkowanych, a jeżeliby ktoś z am ato­
rów życzył sobie nabyć całą tę Galerję Obrazów ogółem, za 
gotówkę; w razie takim może być odstąpioną niżej kosztu, 
lub też i zamienioną na jak i Dom w W arszawie odpowie­
dniej wartości. Pomieniona wyprzedaż zacznie się od dnia 
niniejszego ogłoszenia codziennie od godz. 10 z rana do 4 
po południu, wyjąwszy dnie świąteczne, przy ulicy B ani- 
łowiczowskiej, Nr 494a u Pana Heintzego. (18,728)

Jes t do sprzedania

Powozik lekki,
mało używany, na jednego i parę koni, za ce­

nę bardzo przystępną, pod Nr 1655, na płaca śgo A lexan­
dra, wprost trzech krzyży, w fabryce P. Laskoskiego.

(19,026).
W  Dominium Rodaki, w Powiecie Olkuskim, 

przy stacji Łazy, są do sprzedania

T R Y K  I,
pochodzące z sławnej rassy z Passow w Meklembrga, po ce­
nie odrs . 30 do rs. 1 0 0 . (18,594).

f a b r y k a  i s k ł a d  h u r t o w y  
LAMP NAFTALINOW YCH

/•>••)>) udiiiaitu,
krakowskie-Przedmieście pod Krem 390 , wprost Saskiego Placu.

Polec* WW. PP. Kupcom i Blacharzom, wielki wybór LAM P AAFTAŁIAOW ACH nzjnowszej kon­
strukcji, Stołowych, Wiszących i Ściennych, Porcelanowych, Metalowych i Szklanych, do każdego użytku zastosowanych. 
L atarn ie  wszelkiego rodzaju, jakoteż składowe części Lam p, a mianowicie: Postumenty, Rezerwoary, Brennery, Globy, 
Tulipany, Daszki mleczne i papierowe, Cylindry i Knoty po cenach fabrycznych.—W edług wielkości obstalunku odstępu­
ję  stosowny rabat Na żądanie posełam Wzory i Cenniki. — N a fta lin a  n iep a ln a  A m ery k a ń sk a , jakoteż i 
Galicyjska, sprzedaje się na Beczki po cenach najprzystępniejszych.—W ŁADASŁ A W  PODGÓRSKI (17,305.)



< Ulica Miodowa, pałac Dyzmańskich pod filarami,
>
>< '

V
<W ielki w yhńr .■ •■ m u l_______   JM BL   _ , .__™ —  _

najnow szych z m aterja łów  wyborowych, po cenach jakum iarkow ańszycb, przytow ał M a g a z y n  © k r y ć  D a m s k i c h ?

i

D A M SK IE.
O l a  K  V I  I  H A F T A Y I H I t W  l l . t l H N H H 'H ,  a a  obecną, porę właściwych, w fa so n a c łA

a O k r y ć  D a m s k l r l i f
. ! « K E V A  M A T U S Z E W S K I E G O .  (19,241.) >

Panna, uzdatniona do robót Damskich,
życzy  um ieścić się w jak im  porządnem  d o m u .— W iadom ość 
p rz y  ulicy Podw al N er 526 na  2 p ię trze , m ieszkania N er 8.

. . . .  (19,240.)
W  D obrach  B r o n i o w ł e  w G ubern ji i Powiecie 

R adom skim  pod m iastem  Szydłowcem położonych, je s t  do 
sprzedania:

75  dzies: (5 w łók ) Lasu budulcowego,
wysokopiennego. L as  ten  oddalony je s t  o w iorstę  jed n ą  od 
szossy i o jed n ą  w iorstę  od now o-projektow ancj żelaznej 
drogi od O strow ca do P io trkow a. B liższą  w iadom ość tej 
sp rzedaży , m ożna zasięgnąć u P a tro n a  R y tla  w Radom iu.

(19169.)
KANTOR JÓZEFA POZNAŃSKIEGO

pod N rem  1382 u lica M arszałkow ska, p rzedaje

D O W O D Y

W D obrach  znacznych w Pow iecie K aliskim  położonych, 
w k tórych  znajdu je  się G orzelnia i Ow czarnia zarodow a,

dwóch młodych Ludzi
m ogą znaleźć pom ieszczenie d la  ksz ta łcen ia  się  w zaw odzie 
gospodarskim . O w arunki zgłosić się m ożna franco do p o d ­
pisanego. — M e i s s n e r  R ządca dóbr, — przez T u rek  w
Uniejowie. (19236.)

I

T ow ary w znakom itym  wyborze, 
z najsłynnniejszych fabryk  m iasta  
T u rek  i Pabianice, pochodzące, jak  
nap rzyk ład  czerwony i żó łty  N ankin, 

D rylychy ln iane w paski i kw iaty w rozm aitych dese­
n iach, tow ary na fartuchy, K ołdry pikowe, K artun  
b iały  w różnych szerokościach, Dym a atłasow a w r o z - \

>—' m aitych deseniach na ga tk i m ęzkie, wszyst ie g a tu n k i #  
barchanu , powleczenia i wsypy n a  pościel i t .  d. S p rz e - ,3

> daje  się każdodziennie  od godziny 8ej z ran a  do go- #  
^ d z in y  4tej po południu, przy  ulicy B ielańskiej w Ho- 3

Kommissji Centralnej Likwidacyjnej ^ łych fabrycznych, tak  w sz tu k ach  jak o  i na łokcie . ^
rozm aite  kwoty w ystaw iane, służące na  uiszczenie za- W (19,178). ^n a  rozm aite  kwoty w ystaw iane, służące na  uiszczenie za 

ległości Skarbow ych po ro k  1865. (19182.)

ZYN 00  SZYCIA

c i iw in i  u  i  Htiitoii
C i. J iA J 7S.il i i i A v m J J A J f S J

i
f  przy ulicy Rymarskiej, wprost Kom: Rząd: Przychodów i Skarbu 
€  Z GŁÓWNYM SKŁADEM AMERYKAŃSKICH

ł  M I S Z ” "  * * *  * ' * '
f    Z F A B R W K I

f W H E E L E R  I  W ILSO N\  w Nowym-Yorku, Broadwaj 505,
H  Zaopatrzonym został w następujące Towary:
I f  Płótna Webowe, Irlandzkie, Rilefeldzkle, Jizlą/.kie i t. d. w całych i pó ł sztukach, od rs. 17%
S z a  sztukę; Płótnu Hopowe, od rs. n  za  sztukę; Chustki do noia, Lniane i B atystow e, w ro zm aity ch ®

« w ielkościach i gatunkach; tfakryela Stołowe w najnow szych deseniach, na  6, 8, 12 , 18 i 24 osób; Serw e-I  
ty do kawy, różnej w ielkości, od rs. 2 za sz tukę; Ręczniki Irlan d zk ie  i Szlązkie; Pończochy 1 Skar-# 

k|>etki; flan ele  A ngielsk ie ; Slilrtyngl A ngielsk ie ; P ik i i Dymki Belgijskie i A ngielskie; Kołdry] 
fpikowe różnej wielkości; Ciuzłezkl lniane do Koszul, A ngielskie; Bawełny, STIeł i Jedwabie, we1) 
Iw szystkich kolorach; Igły  zastosow ane do M aszyn do szycia i zwyczajne.
I u f n y  s t a l e  u m i a r k o w a n e :. (18,391.)
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i  l a g s a a c E  f o i i m s  a H i i i s ż p s j  11
* Z FABRYK NIEKŁAŃSKO - BORKOWICKICH

POWIATU OPO€Z¥i§KIEeO,
przy ulicy Miodowej, obok Kościoła Przemienieniy Pańskiego Ker 494 w dziedzińcu.

Posiada obecnie w znacznym asortymencie uproszczonej konstrukcji najlepszych systemów z wyboro- #  
_ wego materjału trwale wykończone, a w razie zepsucia łatwo na miejscu reparować się dające: I f l l o c a r n ł e  wię- 1) 
Ijh ksze i mniejsze przenośne z maneżami większego i mniejszego rozmiaru; S i e c z k a r n i e  maneżowe i ręczne; \  
« M ł y n k i  do słodu, oraz do gniecenia kartofli; C S ra liie  Howarda i Niekłaóskie; E x t y r p a t e r y ,  D r a p a c z e ,  # 

l* ł i i g l  z przodkami różnych systemów; O b s y p n i k i  do kartofli; 'W y p i e l a c z e  do Buraków, G ł ę b o s z e  \  
i t. p. Są tu również K u c h n i e  Angielskie z całym przyborem; najdoskonalsze S i k a w k i  ogrodowe, oraz p o ż a r-#  

' ne małe i wielkie; Ł ó ż k a  ż e l a z n e ,  W o z y  gospodarskie i O s i e  żelazne do tychże; D r a b i n y  koszykowe; = 
Ż ł o b y  żelazne i t.' p. #

Szczególna nizkość cen wyrobów z Fabryki Niekłańskiej już jest dobrze wiadoma, która mimo to, g  
i względem wielu artykułów obniżoną została. \

Wszelkie reparacje Zakład powyższy uskutecznia, oraz podejmuje się planowania i urządzenia Go- P 
’ rzelń, Browarów, Cegielni, Hut Szklannych i t. p ., w którym to celu Zakład zostaje w bezpośrednich stosunkach \  
, z fachowymi Inżynierami Krajowymi i Zagranicznymi, oraz z Fabrykami właściwych Machin, które w miarę żądań ^
sprowadza, przyjmując wszelkie pośrednictwo na siebie.

(18,254 .)

Ktoby m iał Maszynę do szycia
z Zakładu PP. Komierowskiego lub też Flatau, do wyna 
jęcia, raczy >zostawić swój adres w Redakcji Kurjera War
szawskiego. 119234.)-

MAGAZYN MEBLI
od lat wielu istniejący przy ulicy 
Marszałkowskiej, wprost Fabryki 

JObię Papierowych, przeniesionym został na Krak:-Przed 
gmieście, do Pałacu Hr: Krasińskich, pod Ner 410, ijakj 
cdawniej tak i teraz zaopatrzony w dokładną robotę naj-i 
Sświeższych fasonów, jako to: Garniturów Mahoniowych,) 
{Palisandrowych, Orzechowych wysłanych i bez wysłania,_ 
Konsol, Toalet, Biur Damskich i Męzkich, Serwantek,g 

lahoniowych i jesionowych, Komod, Szaf, Kre-fi
r n . _ i '   _ i  • „  , 1  — TT r ł o c o l  „ l ------------u  l a .  —

H ERM A N  e O Ł U E M n N G

Są do sprzedania:

D W A  D O M Y
w mieście Radzyminie, wiorst 7 do kolei i szossa 

dochodzi. Jeden nowo-murowany, parterowy, frontowy, z 
facjatami, drugi także frontowy ale drewniany, z zabudo­
waniami wszelkiemi, Ogrodem warzywnym w środku miasta. 
Wiadomość dalsza pod Nr 57 Stare miasto, 2e piętro w ofi­
cynie Nr 14 drzwi. Szacunek rs. 6,750, gotówki potrzeba 
rs. 5,250. (19168.) '

Handel W in i Tow arów  Kolonjalnych 
i R estauraja ,

w mieście Grójcu, na trakcie Warszawsko-Radomskim, o 6 
mil od Warszawy, do sprzedania w każdym czasie, 
domość na miejscu. (19176.)

K O R Z Y S T N E  NA  RYCIE!!!

Wia-

Zpowodu nagłych i nieprzewidzianych interesów familij­
nych, jest do sprzedania zaraz za nader przystępną cenę 
Handel Win i Korzeni, połączony ze sprzedażą 
trunków krajowych, w miejscu ludaem. Nabycie tego handlu 
wymaga zbyt małego kapitału. Urządzenie sklepu i piwnicy 
jest bardzo dogodne. Bliższa wiadomość w Owocarni W 
Chociszewskiego, Krakowskie Przedmieście, w domu Wgo 
Bajera Nr 4l2a. (18,890).

Łóżek mahoniowych , .
^densów, Stołów obiadowych, Krzeseł wyplatanych i t. p 
BTamże są DWA GARNITURY używane, mahoniowy ig  

■Hjesionowy, za przystępną cenę do sprzedania. fi
a  i d a i n  Ł e w a n o w i c z .  (2525).

Są do sprzedania Częściowo lub razem; po przystępnej cenie

Pióra Strusie białe i czarne duże,
kolorowe, różne M a r a b o u  i P l e r e s s y ,  widzieć je  mo­
żna przy ulicy Bielańskiej pod Nrem 594, w domu Wej 
Czubińskiej, na 3em piętrze. (18,833.)

?  WAŻNA WIADOMOŚĆ DLA POSIADACZY MŁYNÓW 1 LASÓW.
M Mam honor donieść że dostarczam Maszyny urządzone podług najnowszych systemów do otrzymywania'
\  Kasz Perłowych, z których to Maszyn grube i drobne kaszki perłowe się otrzymują, tygodniowo 80  do 130 korcy 
- jęczmienia wyrabiają, co najważniejsza, że posługiwane być mogą przez prostego robotnika. Maszyny te są prócz 
Y kam ienia całe z żelaza, i mogą długie lata bez najmniejszej reparacji być czynne, można takowe za pomocą pasów < 
\  rzemiennych do każdego młyna zastosować. Cena maszyny takiej z ustawieniem na miejscu i wprow-adzeniem w ruch 
# j e s t  od rs. 600  do 700 stosownie do oddalenia od głównego motoru ruchu; nadmieniam jeszcze, że zamawiający 4 

koszt transportu z Krakowa na miejscu ponosi. Zamawiający jest w obowiązku '/3 zaliczyć, a resztę umówionej . 
summy wypłacić po ustawieniu i wprowadzeniu w ruch. Wreszcie buduje Amerykańskie Młyny w dużych i m ałych" 
rozmiarach, podług najnowszych wynalazków; także buduje bardzo praktyczne Tartaki do desek z jednera kołem < 
bez ramy z przedziałami na kilka pił, stosownie do siły wody, z tego powodu cięcia nadzwyczaj tanio wypadają. — 

i Dla większej pewności zamawiających, daję kaucję w gotowiźnie, na pewien przeciąg czasu. Wszelkie zamówienia; 
przyjmuje w Warszawie Kantor PP. Komierowskiego i Ska, ulica_ Krak:-Przedmieście Ner 1245A.

J a n  R a l n o c h ,  posiadacz Młynów i Mechanik. (18,795.))



W *  NOW O-ZAŁOŻONY ~ W i
H ttau , ia » l®  1 BHMfflŁ

•JA K O C K IEC iO  I  H W jIŚ IIE W N K IG G O ,
p rzy  ulicy hrak:-Przedm: Ner 452 , obok domu przechodniego Rosier a. -

Z aopatrzony  w aso rtym en t P łócien  H ollenderskich , A ngielskich i Szlązkich; Płócien szerokich 12 i 16 isaH
8  ' J‘ 0 * » ”“ w m h S J m *  K*TOiTEra1wiJ*H““ •“  J * ± f  s * r»bifao.id.j

a  ^ - w  / w l

a a i M m a  aiarasatea
I f l E P A Ł I  A ,

Nadeszła do Fabryki Lamp A. NORBLIN et Comp*
przy ullry Ulelaiisltlej Sfer 60N.

' ł o i ; • , . SPrzedaJ? si§ na Beczki pojedyncze lub więcej po kop: 14 za fun t; w sprzedaży zaś de­
talicznej, biorącym o garncy na raz już odstępuje się rabat.

! elal ne.mi obręczami. (19,047.)
f f r r r j i t r  J e s t  do sprzedaniaSUM Wóz o dwóch kołach,

(skrzynia czw orograniasta) m ogący pom ieścić 
10 korcy  węgla kam iennego, lub do wywnżenia śmieci, masiw 
zrobiony 1 mocno okuty. W iadom ość w F a b ry c e  G ipsu, przy 
u licy Leszczyńskiej i D obrej, w prost O boźnej, p o d  N u m erem  
2785a. (18,823).

R  Meble orzechowe,
J y  kunsztow nie  rzeźbione, jeszcze  n ie p o k ry te , j a -
, , . . ,  ko to: K ozeta, 4  N apoleonki i S tolik, są do sprze- 
dan ia  m zej kosztu , p rzy u licy  T ręback iej, N r 6 3 8 . W iadom ość 
u Ntroza. W idzieć m ożna w każdym  czasie. ( 18 , 7 7 9 ).

Kuźnia o dwóch ogniskach,
posłużyć  m ogąca za  pracow nią d la  fabrykantów  powozów, 
Kowali, slusarzy  lub na  p iekarn ią , wraz z m ieszkaniem , szo- 
pą , sta jn iam i i wozowniami, będzie do w ynajęcia od lgo L ip - 
c a r .  p. 1867, przy ulicy Nowy Świat, w dom u pod N r 1 2 9 4 . 
ia m z e  je s t  do w ynajęcia od Nowego R oku z m eblam i lub bez 
" ■ l e s K k a n l e ,  w oficynie frontowej, na  lszem  p ię trze , 
z łożone  z trzech  Pokoi i K uchni i Pokój obszerny do o- 
grodu. (19,023). J

KONTRABAS fornirowany,
z m aszynam i, m ało używany, je s t  do sprzedania  przy  u licy  
Dzikiej, pod N r 2245A. W iadom ość u  S tróża. . (19,107).

D nia  30go z. m., o w pół do I2 c j przed  połndniem , idąc 
ulicą Hożą, koło Kościoła Śgo A lexandra  i Nowym-Świa- 
te s i  zgubiono I I l l s t o l ą ,  zrobioną ja k  
ryb ia  łuska. — Łaskaw y znalazca raczy  oddać tę  zgubę na 
H ożą ulicę, pod N er 1680  w K am ienicy, na  dole, pod N er 
2 , za nagrodą. (19,109.)

9  LA M P DO O L E JU
zupełnie w dobrym  stan ie  a mogące 
służyć do jakiego zak ład u  lub fabryki 
są do sprzedania za  bardzo  n izką cenę. 
W iadom ość w D ru k arn i K u rje ra  W a r ­

szawskiego. (4828).
1

Tt i  E L f t Ó W  l * i n * I 4 l ( H
odnowa E lk i A m erykańskie, jest do sp rzed an ia  za  n izka 
cenę; w iadomość i ^ r u k a r i i i  JK u ije ra  W arszaw . (18831.)

Z A W I A D O M I Ę  
V  X «I SKŁADU H

LEONA KRUPECKIECfiL
i ■ , , W łaściciele  b a b ry k  Cukrow ych, dostarczają  rozm&ite ga tunk i O D M  K i r  » too-n-rocznvrl, n  , . 1

H t,,ko *•*•*«■•• - * H
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&  m m m m m m ,  u ®om*-

Względem odebranej przez Niżegorodski Makariewski Jarmark, świeżej Fu- 
czaóskiej Kiachtyńskiej Herbaty, w rozmaitych gatunkach.

Właściciele Firmy, nie zważając na tę okoliczność, że H erbata na ostatnim jarm arku zakupioną została podług 
cen wysokich, lecz za to dobrocią i aromatem przewyższająca wszystkie gatunki H erbaty dawnej, ustanawiają ceny do 
sprzedaży takowej, w swoich Magazynach, takież same, jak ie  ogłoszone były dawniej, to je s t niższe od wszystkich cen 
Podawanych przez innych, o czem kupujący przekonać się mogą, z poniżej umieszczonego cennika:

Cennik gatunków Fuczańskiej Kiachtyńskiej Herbaty,
dopiero co odebranej z K iachty  przez N iżegorodski ja rm a rk , m ającej się sprzedaw ać podług dawnych dogodnych cen, 
w M agazynach firmy Dom u Handlowego Kupców M oskiewskich,

S .  W l T S O T S K I K t t O ,  A .  X A K A Y S K I E C i O  et Comp.
W  M oskwie, przy ulicy M oskworeckiej, w domu Zgrom a- |  T am że na  Padole, w domu Kisielewskiego.

W  W arszaw ie, p rzy  ulicy S en a to rsk ie j, w domu Bujno,, 
' i  pod N rem  497. ’

dzenia K upieckiego.
W  Kijowie, na K reszczatce, w domu Protozanow a.

H erbata  czarna.
Rs. K.

Czerwona i
Hum ny T ian ła iu n  t.
Siaodziun 1
A rom atyczna Hum ny Fu-cze-fu  1 

Dla Amatorów Czarnej 
Herbaty.

Ju a n ta jtsc h o  różan a  2

L ian sin  czarna

kwiatowa pachnąca.
W ansuntsehp, . i i  ‘ ąr

Siniuehu ." U j i  n O lO O flIJJ SIO  
, Szylunga 2

• I ' t t i e i )  n ts fa U A ] L iansiny  kwiatow e >3

L iansiny  A rom atyczne.

30
50
70

20
50

n Bańkach i Skrzynkach.
B ańka fun t 1

2
1
Vav«
1

2 
3

2 
• 5 

5 
3 
1 
7 

10 
10 
15

50

75

K olorow a sk rzynka  z cynową
b ańką  1 ' / a fun ta  io  —

t  •  2 » 12 “
4 20 frr

niu ifj  a  n ^Skrzynka  z sześcioma k sz ta ł-
tnem i b ań k am i, ważącemi w o-
góle 1%  fun ta  20 —

Żółta Herbata.
Siań-pe 3 —
Siań-peh iań  4 —
Siań L an sin  5 —
Siań L ansin  P e h a  8 —

Siań L ansin  Ju jtch a itsch o  10  —
W  B ańkach, Skrzynkach 

i P lecionkach.
B ańka fu n t %  l  75

n n 1
; —JŁ  J  /a t  t l i
Plecionka C hińskiej roboty  f. ł  y 2 6 
Skrzynka C hińska „ j y 2 12

; f*ó' W o  >  «; . » 2 18
n •> „ 3
» » » 5

Herbata Zielona.
Sem ipałatyńska 2 50
H ału tuńska

„ wysoki g a tunek  
L ianzow a w B ańce

1
8

12

27
35

„ ,, wysoki g a tu n ek  8
W yborna arom atyczna 12

W  B ańkach  i  Skrzynkach. 
L ianzow a w m ałej bańce  3
W  ozdobnej bańce  4

50
50

W szystk ie  ga tunk i H erbaty , wyszczególnione w niniejszym  Cenniku, są w ybrane po poprzedniem  w ypróbow aniu 
ich sm aku i przekonaniu  się, iż są najlepsze ze w szystkich gatunków , ja k ie  znajdow ały  się na  ja rm ark u .

W szystkie m ają  sm ak dobry, odznaczają się silnym arom atem  i dobrze naciągają, a  z tego pow odu poch leb ia ­
my sobie, iż  wszyscy kupujący u  nas, ja k o te ż  A m atorow ie prawdziw ie dobrej H erbaty , będą z takow ej bardzo  zadowoleni.

P r z e s y ł k ę  H E R B A T A  p r z e z  P o c z t ę ,  obowiązujem y się dopełniać swoim kosztem  do w szystkich 
m iast K rólestw a Polskiego.— H erb a ta  u k ład an ą  je s t  w paczkach, po rozw ażeniu  takow ej n a  funty; k a żd a  p aczk a  owiniętą 
je s t  w ołów, później w drukow any ad res M agazynu, a  nareszcie opatrzona  p lo m b ą , upakow yw a się w bardzo  m ocne p u ­
dełko, pod osobistym  naszym  dozorem.

Oprócz tego odstępuje się rabat, przy zapisywaniu na jeden raz 
za rs. 25— 5% za rs. 50— 7% za rs. 100— 10% za rs. 500 i więcej po 12 
kop: od rubla. 

CUKIER i KAWA, sprzedają, się w Magazynie naszym podłng cen istniejących.
M O S K I E W S C Y  K U P C Y  

S .  W I T S O T S K I ,  A .  Z A K A A S H I  et C om p. (16,98  .)



D nia Igo b. m., idąc z nlicy Ś to-K rzyzkiej 
do bram y O rdynackiej na T am k ę , zgubiono

Trzewik Węgierski,
na suknie i zew nątrz lakierem  obłożony. —U prasza się ł a ­
skawego znalazcę pod N er 2 86 2  p rzy ulicy T am k a, w Ra- 
zurze, za  nagrodą. (19,170.)

•  i ^= 5  •

C Zakład Optyczno Ileclianiezny p o d p i - \

Csanego, podaje do publicznej wiadomości, iż p o s i a d a j  
znaczny zapas Alkoholometrów Petero 1 

^burggkielt system u T R A L L E S A  i takow e w r a ż y  
\ z  cylindrem  i pudełkiem , sprzedaje  po r a  3. B iorą #  
# c y m  w większej ilości odstępuje się stosowny ra b a t.—\  
w-fakób Pik, O ptyk M. W arszawy, u lica  M iodow a# 

y N e r  497A. (19,045.) J

Życzący sobie mieć spokojne u trzym anie , 
a  niewiele zatrudn ien ia, u rzędn ik  jak i sp a ­
dły z e ta tu  lub też  em eryt, może znaleźć 

m iejsce p rzy n o szącem u  przyzw oite u trzym anie  w raz z m ie­
szkaniem  d la  siebie, do sprzedaży wyrobów m etalow ych, 
jak o  Administrator; kaucja  wym agalna je s t  200 0  rs. 
W iadom ość p rzy  ulicy C hłodnej i W roniej, pod N er 90S, u 
W łaścic iela  dom u. (18,957).

BimmiMum ]|jamka ze świeżym pokarmem,
z prow incji, w domu P a n a  K alisza, przy  ulicy 
Ogrodowej N r 883, u  A kuszerki. (18,972).

Do Magazynu Mód i Bielizny gotowej,
przy  ulicy M arszałkow skiej, pod N r 1056, dnia w czorajsze­
go, nadeszły  tow ary ż P aryża  różnych strojów  dam skich, j a ­
ko to: Suknie, G orsety, O krycia, K apelusze, R ękaw iczki, 
Kw iaty i t. p. Ceny są  naznaczone ja k  najum iarkow ań-
8ze.—A .  K .  (18,773)

Algierka Futrzana męzka,
(m ałpy am erykańskie) używane i dwie LAMPA n afta li­
nowe, są do sprzedania  za  cenę bardze  um iarkow aną, pod 
N rem  389, n ap ro st Saskiego placu, gdzie fo to g ra fa  Beye- 
ra . — T am że do na jęcia  każdego czasu dwie Piwnice 
suche. W iadom ość u s tró ż a  miejscowego. (1 9 2 2 0 .)

Fabryka Cygar i Papierosów, 
LEO WISSOR w  RYDZE

zaw iadam ia niniejszem  że sprzedaż hurtow ną swoich Pa­
pierosów w W arszaw ie i w całem  K rólestw ie, pow ie­
rz y ła  wyłącznie Domowi Handlowem u

Franciszki Toeplltz Sukcessorów
w W arszaw ie przy ulicy Danielowiczowskiej N r 6 1 9 / 20 , 
gdzie się zawsze znajdu ją  zapasy  tych  papierosów  dla dogo­
dności PP. dystrybutorów w paczkach po 10. 25 
i 100  sztuk. ( 16 ,6 6 1 ).

J e s t  do w ynajęcia zaraz

B  f o r t e p i a n ,
zupełnie w dobrym  stanie. T am że są  do sp rze ­

dania: Płaszcz, podbity Szopami zu p e łn ien o w y ,dwaSur- 
duty, podbite  lisam i. W iadom ość u S tróża, u lica  D zika 
N r 2322. (19,094).

5-letni Ogier rassowy,
dla łagodności zdatny  do w ierzchu i zaprzęgu, 
je s t  do nabycia przy ulicy Chmielnej N er . 

1 26oD; Stróż wskaże. (19,106.)
Dwoje lub tro je  gniazdow ych, m łodych ,

ładnych i dobrych Ogarów,
do zbycia. W iadom ość w Składzie Głównym 

Dywanów W g o  Genelli przy ulicy Miodowej. (19177.)

a>- r  •>,»>$.' Są J o sprzedania:

Klacz gniada Kaprera z r. 1860,
stóp 5 cali 1 1 , po ogierze Angielskim  K rezus 1 

klaczy Angielskiej W iola po R edkarze  i O t f i e r  g n i a d y  
z roku 1 86 2, stóp 6, po cgierze  A ngielskim  K am bires i 
k laczy Angielskiej P ep ita  po Papageno Bliższa wiadomość 
przy ulicy W areckiej, N r 1356, u Odźw iernego Antoniego.

(18,959).
A a j ę r o i l y  r s .  5 .  —Z Domu N er 668 przy 

ulicy Leszno, wczoraj p rzed  południem , wybiegła

Suczka, żółtawa kudłata.
U prasza się o odprow adzenie je j do tegoż dom u za  po- 
wyżgzą nagrodą; S tróż wskaże m ieszkanie. (19,243.)

, L O K A L E :
Za rs. 100 rocznie

^ m ie s z k a n ie ,  sk ładające  się z 2 Poko i i K uchni, do w y -'
> najęcia od Nowego Roku, w dom u pod N r 9 2 1 , przy 

ulicy Chłodnej. ( 19,2 38 ).

Jeden lub dwa Pokoje z meblami,
z  usługą i stołem  na pierw szem  p ię trz e  od fro n tu  z od- 
dzielnem  wejściem, do najęcia każdego czasu. W iadom ość 
przy ulicy S to-Jańsk ie j i K anonja  N r 88, m ieszkania N r  1.

(17,379).

Z powodu nieprzew idzianych okoliczności, je s t  d o ł  
'n a ję c ia  D u ż y  S K L E P  z  P o m i e s z k a n i e m ,  
l l u h  b e z  P o m i e s z k a n i a ,  w R ynku S ta reg o -«
: M iasta N er 65, gdzie od wielu la t  exy sto wał handel Ko- i 
’rzenny, na  tak iż  sam  proceder lub in n y .—T am że jes t*  
(do najęcia  Dwa Pokoje i  K uchnia  A ngielska, n a |
1 pierw szem  p ię trze , od Nowego R oku. — W iadom ość^ 
fu  W łaściciela  domu. (N r 18,976.)

P rzy  ulicy N ow y-Świat na  pierw szem  p ię trze  od frontu, 
są  do najęcia od Nowego roku

4  Pokoje umeblowane,
z K uchnią, S tą jn ią  i W ozownią lub bez takow ej, pod Nrem  
1257, w domu W. Rakowskiego. (19221.)

Pokój frontowy z Przedpokojem,
na 2-em piętrze , przy ulicy Ogrodowej, je s t  do odnajęcia 
każdego czasu. W iadom ość u s tró ż a  na m iejscu pod N u­
m erem  872. (19191.)
Z powodu wyjazdu, je s t  do wynąjęcia od Nowego ro k u  1867

7 Pokoi suchych i ciepłych,
z Przedpokojem , K uchnią, P iw nicam i, G óram i i innem i wy­
godami, n a  2-em p ię trze  od fron tu , w pa łacu  hr: U ruskie- 
ga N r 393 lit: B przy ulicy K rakow skie-Przedm ieście. W ia ­
dom ość u Rządcy tegoż p a łacu . (19173.)—wwwmmmmwmm— ------

OWA OB§KEHWE SKLEPI
Jz pomieszkaniem lub bez takowego, są do najęcia* 
|od  Igo Lipca 1867 roku, w domu Wgo Stanisław a! 
r /-w e r , przy ulicy Miodowej Nro 490/1 . — Wiado 
jSmość u W łaściciela lub u Rządcy doinu. (19,237.)!

M I E S Z K A N I E ,
złożone z sześciu Pokoi, K uchni, dw óch Przedpokoików .
z trzem a  wejściam i, je s t  do w ynajęcia zaraz  lu b  od  Nowe- 
go Roku, przy u licy W ilczej, w dom u N r 1691. (18,916).

W U ru n am i K u rje ra  W arszaw skiego. — Z a pozwoleniom  C enzury  Kząuowc,.


